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Załota Strzetcz~~a nie · zawie~zie 

powitają chłopi 
• • • • • 

li HflK \'Ili cennymi os1ąen1ąc1am1 
W ARS ZA W A. - Dla ucuzenla Swlęta Ludowego, dla poparcia czy­

nem haseł teiro święta, chłt>pl mało- i średniorolni oraz członkowie spół 
dzielni produkcyjnych podejmują i realizują wiele cennych zobowiązań. 

W woj. łódzkim zobowiązania, któ l Z zobowiązań produkcyJnych wymie· 
, . . . . nić należy przede wszy<.;tk1m postano-

rych znaczna częsc Jest JUZ wykona wienla spółdzielców z Florynkl I Lipni· 
na, podjęli chłopi w ok 700 groJlł,a- cy Wlelk•ej. Realizują~ postanowienia 
dach. na cześć $więta Ludoweqo, zw1ekszą oni 

w walce o 11rzyspieszenie dostaw dla kombinatu 
Szczeqólnie dużo zobowiązań realizu- plony burak~w cul<r?wych I\ 10 q z ~a 

Ją chłopi powiatów Piotrków 1 Łowicz. oraz znacznie przyspieszą wykonanie 
M. an. cl'olop1 z q~omady Kołets w pow. podorywek. . . . 

Piotrków z inicjatywy miejscoweqo l<'l . Cenne zobow1ązan1e mdyw1dua,lne po 
la ZSL zasadzili las na obszarze 15 ha, dJęła małorolna chłopka z Wolicy w 
a w sąsiedniej Łękawie pracują przy bu qminie Łapanó~, Maria ~dębska, .która 
dowie urządzeń sł1.1żącyc'1 do spiętrz;a- wykonawszy juz wszxst.k1e obow1ązk~ 
nia wody na Widawce, aby uzyskać od we dostawy n> rok b1ez. - postanow•­
powiedni zapas wody dla nawodnienia ła dla uczczenia Swięta Ludoweqo sprze 

Syk ciętej stali wzbija się poncrd nieustanny szum maszyn. Coraz I - Musimy zdążyć - odparł kierow 
szybsza obróbka, co-raz sprawniejsza praca na stanowiskach roboczych. I nik produkcji, Budaszewski. 
Maszyny nowo uruchomionej hali warsztatów mechanicznych śpiewajq - Pomówimy z ludźmi. przedstawimv 
radosną pieśń p-racy i wysiłku dla ojczyzny butiujq.cej socjalizm A lu- sprawę. zrobimy wszystko, by zdążyć!-. 
dzie Nowej Huty - to żołnierze pierwszych linii tej wszechogarniającej 

100 ha łąk. ~ć 2 bekony ponatl plan. 
WARSZA Vv A. - Nad realizacją Dz·ęki zobowiązan om podjętym na 

walki o postęp i dab-robyt w kraju... (Dokończenie na str. 2) zobowiązań pracują również chłopi cześć .Swięta Ludoweqo . przyśpieszone 
Taką będzie wkrótce Nowa Huta ... 
By oddziały mechaniczne Nowej 

Huty mogły w terminie włączyć się 
do ogólnego nurtu pracy w kombi-
nacie, hale muszą ·wypełnić się 
wieloma maszynami. Cały kra.j . 
V."SZ)"Stlde załogi pracu;ące dla 
Nowe.i Huity sta1rwją się teraz, 
by Nowa Huta ruszyła w ter­
minie. Dlatego hasło „Cały kraj hu. 
duje Nową Hutę", płomienne hasło 
mobilizujące fachowców wielu zakła 
dów przemysłowych. już dziś. w dwa 
tygodnie po uchwale rządowej do­
tyczącej uruchomienia kombinatu w 
Nowej Hucie - znalazło swój wyraz 
w codziennej pracy brygad i zespo­
łów. 

* • * 
Zaczęło się od .krótkiej ·naradv 

Dyrektor t echnicznv zakładów im 
Strzelczyka inż. Michalak zrefero­
wał sprawę : 

Wezwanie 
/lady Rei5ubliki 

Jak najszybciej 
·zwołać 
konferencj'ł 
czterech mocarstw 

PARYZ. - Dnia 20 bm. odbyło si~ 
posiedzenie komisJi spraw zagra­
nicznych Rady RepublikL 

'Na posiedzeniu uchwalono rezolu­
cję, w ktorE-j Rada Republiki wzy­
wa rząd francuski. aby zadeklaro,vał 
„swe pragnienie jak najszyb9z,-,go 
zwołania konferencji naJwYŻS!Yt'h 
przedstawicieli wielkich mocarstw'" 
oraz aby "pod.fął wśzystkle niezbęd­
ne kroki w celu przygotowania I ułat 
wienia zwołania takiej konfcreo­
cJi •.• „ 

,,Sląsli'' . 
nowy z spół 

tańca 
. , . 

p1esn1 
WARSZAWA. - Na mocy zarzą­

dzenia ministra K:;.ltury i Sztuk: 
utworzony został Państwowy Ze.spół 
Ludowy Pieśni i Tańca „Sląsk"' w 
Stalinogrodz:e. 

Będzie to ;uż drugi, obok „Mazow­
sza", reprezentacyjny zespół pieśni 
i tańca w Polsce. którego specJal­
nym zadaniem Jest otoczenie opie­
ką ludowej pieśni i tańca reg:onu 
śl1ł5kiego. 

- Jest uchwała rządowa w sprawie 
Nowej Huty ..• 

- W sprawie przyspieszenia termi-
nów dostaw - wtrącił kierownik 
działu zbytu, Maria Berłowska. 

- Więc to i do was sprawa, Buda­
szewski - ciągnął inżynier. 

Z produkcji był Budaszewskl. Na 
naradzie chodziło o ustalenie czy i 
w jakim stopniu uda się załodze za­
kładów im. Strzelczyka przyśpieszyć 
wvkonanie zlecenia dla powstające­go kombinatu w Nowej Hucie. 
Wśród papierów, jakie wtedy przej 

rzano, znaleziono dane dotyczące te­
go zamówienia- Termin pierwotny 
brzmiał: październik. Donios1o~ć za­
rnówieni:i. stawiała przed załogą no 
wy tPrmin - wrzesień. 

- Czy zdąivmv na wrzesień? -
7.:i.pytał w pewnej chwili inż. Micha­
lak. 

Na budowle 1<om­
b1natu Nowa Hu­
ta rozwija się '"' 
cjatywa zalóą „o 
bot11iczych, doty­
czaca wvl<orzy 
stama rezerw I 
,,,.,dniesienla ""'!· 
dałnośc:I rracv dla 
pełneąo term Ino 
w•oo ukończenia 
zadań plerw„zeqo 

etapu budowv 
komhinatu. w .,,y!!-1 

zalot.eń uchwałv 
P.-ezvd•um Rządu 
Na rdleclu: mlo 
dz1eżowy przodo· 
wnik' Ctraey, ''"~7„„ 
ir oddziału mecha 
ntcz"ł!QO. Ti"cfous7 
,,.akuła. Praculac 
n" karuzelówce wv 
r>hł~ an on:e~l~t 
nie 180 nroc. nor 

my. 
CAF - rot 
Tvrnlńc:kl 

Zapowiedź 
spotkania przy'" ódców 
trzech mocarstw 
zachodnich 

LONDYN. - Agencja Reutera do­
nosi: w Londynie, Waszyngtobie I w 
Paryżu podano równocześnie do wia 
domości. że z inicjatywy prezydenta 
Eisenhowera odbędzie się na Ber­
mudach w drugiej połowie czerwca 
br. konferencja z udziałem prezy­
denta USA Eisenhowera, premiera 
brytyjskiego Churchilla i premiera 
rządu francuskiego. 
Głównym tematem obrad ma być 

omówienie polityki trzech mocarstw 
zachodnich przed ewentualną konfe­
rencją ze Związki@m Radzieckim. 

Posiedzenie 
KC SED 

BERLIN. Dziennik „Neues 
Deutschland" opublikował komuni· 
kat o posiedzeniu KC NiemieckieJ 
Socjalistycznej Partii Jedności. któ­
re odbyło się w Berlinie pod prze­
wodnictwem Otto Grotewohla. 

Knmunikat. stwierdza, te KC SED prze­
prowadził dyslrnsję nad referatem Hen­
r:vka Raua "No"'e zadania pn:emysłu" i 
nad referatem EIU Schmidt „Nowe zatta• 
nia w dziedzinie handlu I zaopatrzenia" 
oi-az nad lnn:vml sprawami. 

Na podstawie wyników przeprowadione 
go przez Centralną Komisję Kontrolt !•ar­
ty jnp J, lecz Je~zcze n•e zakończonego ba­
dania, Fra.nz Dahlem za ślepotę polltycz· 
Pa I za ni partyjne ustosunkowanie się 
do swych błędów - w celu wzmo<'nien1a 
kterownll'twa partit, zwolniony został Ile 
swych obowla'lków I usunięty z Komite­
tu Centralnego, a tym samvm z Biuta 
Polłtvczneiro I Sekretariatu SED. 

Lena Fischer. której zdradziecką działał 
nnść na n:ecz Gestapo w 1935 r. ujawnio­
no obecnie, została usunieta z partll 

Komunikat wskazuje, że Fritz Usehner, 
który był kandydatem na członka KC, zo 
stał usunięty z partii za niemoralne po­
stępowanie, 

. . • . zostanie w woj. krakowskim tempo prac 
licznych gromad WOJ. warszawskie- przy budowie 37 bo.1dynków szkolnych. 
go. 

W pow. Mlawa chłopi z Wiśniewka 
rozpoczynają budowę baraku, w któ­
rym urządzą świetlicę qromadzką. 

Cenne zobowiązan;e za•n1cjowali człon 
kowle komitetu założycielskieqo spół­
dzielni produkcyjnej w Łękac:h, pow. 
Siedlce. Orqanizui-\ oni wraz z Innymi 
chłopami tej wsi zespół ·uprawowy łąlc. 
aby wspólnie zaqospodarować 50 ha u­
żytków zielonych. 

KRAKÓW. - W woj. krakowskim 
szczególnie liczne są zobowiązani~ •• 
w których chłopi postanawiają do 
dnia święta zlikwidować wszystkie 
wległości w dostawach mleka i żyw 
ca oraz przekroczyć 'Plany dostawy 
ty<'h produktów. 
Zobowiązania tego rodzaju podję­

li dotychczas chłopi w 109 groma­
dach województwa. 

Upadek 
rzqdu Mayera 

PARYZ. - Podano oficjalnie do 
wiadomości, że Zgromadzenie Na­
rodowe odmówiło 328 głosami prze 
ciwko 244 wotum zaufania rządo­
wi Rene Mayera. 

W związku z wotum nieufnoś­
ci w Zgromadzeniu Narodowym 
premier Rene Mayer złożył w 
imieniu całego ga.blnehl dymisję 
na ręce prezydenta republiki, 
Vincent Auriola. 
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Tylko Piórkowski 
wyeliminowany 

szczegóły na str. 4 

Stanowczy protest 
przeciwko nieludzkim zbrodniom 

popełnianym przez dowództwo wojsk USA 
PEKIN. - Agencja Nowych Chin 

donosi: , . 
Koreańska centralna agencja teie­

graficzna opublikowała 20 maja br. 
oświadczenie pełniącego obowiązki 
ministra Spraw Zagranicznych Ko­
reańskiej Republiki Ludowo-Demo­
kratycznej Li Dong Kena. 

Oświadczenie stwierdza, te ostatnio do 
JVództwo wojsk amerykańskich dopusz­
cza się nowych niesłychanych· zbrodni na 
spokojnej ludności Koreańskiej Republi· 
ki Ludowo-Demokratycznej. 

20 dni w bawełnie 

W ciągu dwóch dni - 13 I 14 maja br., 
lotnictwo amerykańskie kilkakro1nh• 
zbombardowało tamę zbiornika wodnego 
w Sunan, służącego do nawadniania pól 
powiatu Sunan w prowincji południowy 
Phenian. Według ostatnich danych, uto• 
pieniu ule;;ło przeszło 70 wsi, zg1nQło 
przeszło 800 mleszkań<'ów, padło "'iele 
zwierząt domowych oraz uległ znlszcze• 
nlu dobytek chłqi>ów. 

Na polecenie ~ądu Koreańskiej Repu• 
blikl Ludowo • Demokratycznej - głosi 
oświadczenie - składam stanowczy pro­
test przeciwko nieludzkim zbrodniom, po 
petnlanym przez dowództwo wojsk ame• 
rykańsklch. 

Druga dekada maja skoń­
czona. Z jakimi wynikami idą 
załogi przemysłu bawełniane­
go do swej wielkiej bitwy o 
plan drugiego kwartału a zara 
zem i pierwszego półrocza br.? 

W okresie 20 dni mata zakła­
dy podległe CZPB - Północ o­
siągnęły: w prz~dzałnlach cil'n­
koprzędnych 102.1 proc~ w śred 
nioprzędnych 99.9 proc •• w odpad 
kowych 100.3 proc. I w tkalniach 
99.9 proc. 

W dwóch więc podstawo­
wych działach, w tkalniach 1 
przędzalniach średnioprzęd­
nych. plan nie został wykomi­
ny. A przecież nie tak dawne 
to były dni, kiedy zarówno 
tkacze jak i prządki pP.ekra­
czali swe zadania produkcyj­
ne. a wyniki ich pracy w skali 
całej branży wybiegały daleko 
poza planowam;. 

Jest rzeczą niewątpliwą, że 
mimo pewnych trudności w 
wielu zakładach nastąpiło rów 
nież samouspokojenie po do­
znanych sukcesach. Kierownic 
twa tych fabryk zadowalajac 
się lepszvmi niż daMTniej V.'Y­
nikami nie mobilizowały zało 
gi do j95zcze wydajniejszej pra 
cy, nie kontrolowałv systema­
tycznie produkcji itp. 

W ZPB im. Dzierżvńskiego 
np. nie dostrzega się karty 
,.Mój plan". nie dba się o to.•­
Iły karty te były wypełniane su 

miennie i systematycznie wy­
wieszane na maszyny robot­
ników. Nic więc dziwnego, że 
w wielu wypadkach „Mój 
plan" nie odgrywa swej roll w 
zakładzie. 

Również poważne zaniedba 
nla istnieją wciąż jeszcze w 
ZPB . im. Luksemburg, .Kunic­
kiego, I Dvwizji. Okrzei i Wal 
tera. W wymienionych zaida­
dach plan za 20 dni maja nie 
został wvkonany ani w jed­
nvm oddziale produkcyjnym. 
W zakładach tvch nie popula­
ryzuje się ruchu współzawod­
nictwa pracy. ani przoduja­
cvch metod radzieckich. iak 
Zandarowej, Kowalowa. Czut­
kicha czy innych. 01'1 tei pory 
ani w tvch zakładach. ani w 
ZPB im. Dzierżvń„kle!!o nie 
podieto apelu przodownika Sa 
ja. którv rzucn ha~ło: .. J;; nle 
wvou„zcze braku". mjmo iż a­
tiel ten znalazł już naśladow­
ców w ZPB im. Marchl<>w0 k1e 
f!O i przvnosi w realizaC'ii bar­
dzn dobre wvnlki orodukc:vjne. 

ZPB im. MarC'hlewskie!!'o na 
da 1 krocza w czołówce przemy 
słu b"wełnianeP.o Pfan 7.P d~;e 
d'c"kadv wvkonałv. a m1wet i 
przekroczyły we wszy„tkkh· 
oddziaiach produkcyjnych. po­
dobnie jak i ZPB im Armii Lu 
dowej, Zakład B ZPB lm Sta­
lina. Pabianickie Z,PB czy 
Kombinat Piotrkowski. 

·załogi tych zakładów, maj­
i::trowie i kierownictwo udo­
wodniły raz jeszcze, że nasze 
plany są realne i że stałe po­

·głębiariie osiągnięć 1-Majo­
wvch, pełna realizacja zo­
bowiątań długofalowych może 
zapewmć w rezultacie zwycię­
stwo w walce o plan. 

Przykład ich powinien por­
wać za sobą innych. Was, tka­
cze i prządki, którzy dotąd nie 
wvrabiaC'ie swych planów. któ . 
rzy niedootatecznie walczycie 
o to, aby plany były w wa­
szych zakładach wykonywane, 

To wy właśnie w okresie o­
statnich dni maja zadecyduje­
cie o tym. jc:k będzie wy~lądał 
miesięczny plan przemysłu ba­
wełnianego. Nie pozwólcie. aby 
wasza praca obniżała dobre 
wvniki kolektvwu. aby 'l"tmiast 
pomagać. osłabiała wspólny 
nasz wysiłek. 

Wyn1kl waszej pra~ zależą 
tvlko od was. Od waszej (lmie­
jętności. sumienności f bojo­
wości. Bo o plan trzeba się bić, 
trzeba umieć walczyć o takie 
warunki w swym zakładzie, 
aby prac<! ta była wydajna i 
dobra. o dobre imię waszych 
zakładów. 

Niechaj w tP.j walce nie za­
brakn~ w~. tkacze i prządki! 

iw) . 

Obecnie, kiedy cały świat wraz z naro­
dem koreańskim, pragnącym pokoju, •PO· 
dzlewa się, że w związku ze wznowie• 
niem rokowań w Panmundżonie zostanie 
położony kres pnelewowl krwi w Korei 
- te nowe zbrodnie dowództwa wojsk 
amerykańskich, popełniane na spolrnJneJ 
ludności koreańskiej, nie mogą nie WY• 
wołać głebok;ego oburzenia wszystkich 
miłujących pokój narodów. 

Odweto~cy z Bonn 

niezadowoleni 

Francie i Saara 
podpisały 
układ 
PARYŻ. - z Paryta donoszą, te podpl· 

sany został układ w spra wle sześciu kotl• 
wencJI między Saara l Francją. Kon­
wencje te zastąpić mają układ saarsko­
Crancusk1, zawarty w 1950 r. Przew1dUJ\ 
one zasadę kontroli Francji nad Saarą. 

Tekst tych konwencJł, opracowany 
przed kilkoma tygodn1aml, został przed 
Ich p'ldplsantem podany do wiadomości 
Adenauera. 

Dn1a 21 bm., a więc po oodplsanlu l<01l• 
wencJI m!ędzy i'raocJą a Saarą, ogloszll• 
no w Bonn pre ł 5t n:ądu Trizonu, dorę­
czony . rządowi francuskiemu jeucte 
przP.d ł tygodniami przeciwko wspomnia­
nym konwencjom, 

Prasa zachodn10-nlemlecka ostro kry­
tYkuje n:ąd trancuskl za zawarcie ko• 
wencJI wbrew protestowi rządu lloiakl• 
IV. 
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I Tematy dnia 

' Wiza 
do raju 

„H1tlerow1 tez należy s1ę miejsce 
w niebie•' - powiada ,.czołowy" 
publicysta 01sma .,Hord Amenka", 
dr filozofii Austin I. App. fyqod­
n1k ten ukazuje się w Płlade'1f11 1 
jest orqa„em niemieckich katoli­
kow w USA. P1smo wydaje monsi· 
qnore Henry E: Koenen, do st<i­
łyc;h z"ś wsp:Słpracowników zalicza 
- Otto Strassera (Jedneqo z zafo 
życ1elo NSDAP) oraz osławioneqo 
polakożercę I rewizjonistę, 1<s. 
Rcichenllerąera. 

I 
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Budżet siły 
budżety słabości XOl\llTET DOMOWY i LOKAT. 

z N.-ZARZEWSKIEJ 12: Lokatorzy, 
zamieszkali w domach prywatnych, 
obowiązani są również w ramach 
świadczeń płacić na ubezpieczeni! 
budynku od pożaru (Dz. Ustaw nr 28 
z 1949 r. pm 204). Oświadczenie Wa.. 
sze, że „nie przyjmiecie takiego obo_ 
wią;-;ku na siebie" jezeli opłat.i tą 
nie będzie zaasekurowany i wa~z 
dobytek - jest co najmniej niewłaś­
ciwe. Każdy ob:vwatP.1 musi podpo­
rządkować się obowiązującym pru•­
pisom. Nic nie stoi na przeszkodz;e, 
aby każdy. kto te~o pragnie. mógł 
ubezpieczyć swój dobytek od poża­
ru czy krad?Jeży z włamaniem Na 
sumę ubezpieczeniową ~OOO złotych 
- opłata wynosi 10 zł rocznie. 

Dając za przykład zbrodnie w 
Udlcach, wielebny App praqn1e. u­
dowodnić, że „mltno wszystko hl 
tlerowcy leszcze po ludzku obeszli 
się z mieszkańcami tef miejscowo 
sci". Ostatecznie - pisze dalej .-. 
poloąeta h1tl<>~yzmu - nie można 
mowie „o jaklejs dzikiej masakf'"ze 
w L1dicach". SS-mani „pozostali 
przecież chrześcijanami" i wymo.-• 
dowali tytko m9żczyzn. „Kobiety 
I dzieci zostały oszczędzone''. 
„Miłosierdziu" hitlerowców, ka· 

tollck• publicysta z Filadelfii pr'ze 
ciwstawia rz-.?korne ,,barbarzyn­
stwo" ludnoścr Kenii, która .,ośm1e 
la s•ę" walczyć przeciwko terroro 
wł okupacji. 

A jednak poqanle Sl!I qorsl od 
chrześcijańskich hitlerowców -
triumfuje k"tolicki wielb1clel Hi 
tlera w USA. 

•• I dlateąo z uczuciem wiełklaj 
ulql stwierdzamy - pisze A)'.:lp w 
dniu 2 kwietnia 1953 roku - że 
nawet na1ąors1 spośród chrze~C.•· 
jan są przecież bardziej ludzcy od 
tych, ktorzy boqa nie u:rnają" .. L 

Wielebny App sadzi. że w ten 
sposób wvrobi Hitlerowi apostol­
ską wizę do nieba. do której nie 
m1'.lłby nafmnieJszych xastrzeter' 
sam senator N!cCarthy ... 

MAR 

Zamówienia 
dla 

Nowei Huty 

BUDŻET naszego pańs.twa jest ciąg 
le jedną ze spraw, na których 

skupia się uwaga całego spoteczeri­
stwa. Rząd ludowy zdaje rachunek 
obywatelom ze sposobu, w jaki go­
spgdaruje ich majątkiem. Ludzie pra 
cy w spotkaniach ze swymi posłami 
omawiają poszczególne pozycje na­
szego budżetu. 

Nie bez dumy państwo na­
sze wylicza się przed obywa­
telami ze swej gospodarki {1-

nansowej. Ta duma jest w peł 

Szkoły łódzkie . '• 
os1ąga1ą 

coraz lepsze wyniki 
W zbiórce złomu I• makulatury na te· 

renie łódzkich szkół nastąpiło ostatnio 
znaczne ożywienie, Tak np. młodz1-.z 
nkoły nr 120 (Centralna 40) na zapl~­
n >wanych 550 kq dostarczyła do zb1or 
nicy aż 2.267 kq wartościoweqo złomu. 

Znacznie przekroczyły swe miesięcT­
ne plany zbiórki również szkoły: nr :;a 
(ŁaQiewn1cka 90). nr 47 CStaszica 1-.1), 
nr 9 (Wapienna 15), nr 49 (Stąszica 1 ·'.ll. 
XI Liceum (Sporna 73), TPD nr 11 (Po­
łudnlowB 8), Tecłrn;kum H~ndlu Zaqra­
niczneqo tKllit'1skieoo 24·26), szl<oła nr 
67 (ż0romskieqo 36) orat nr 160 (Stru 
eta 24). Trzy ostatnie szkoły swe plany 
zbiórki złomu wykonały z kilkuset pro 
centową nadwyżka. 

Powyższe pr-zykłedv P~"'lnny pobu­
dził inne szkoły. których kierownictwo 
i młodzież nie docenia dotąd znaczen.a 
zbiórki odpadków użytkowych I ma-
kulaturv do wzmożen;a wysiłków "N 

dostarczaniu złomu I makulatury. nal1'· 
żą tu miedzy innymi: szkoła nr 77 
przy ul. Ząlerskief 116. n~ 142 (Strykow 
ska 122) I szkoła nr 13 (Sędziowska 18) 

-to najwyższy egzamin 
dla naszych metalowców 

~-------------- -----------
(Dokończenie ze str. 1) I etap produkcji. etap obróbki mecha 

Czy można· ufać załodze Strzelczy- nicznej, przebiegł jak najsprawniEj. 
ka, jeśli postanowi skrócić termin? Walczą o to Maksymilina Lang, 

Trzeba pdwiedzieć, że brygady w Bronisław Puchalski. Antoni Fałdro~ 
tych ' zakładach żyj ą doniosłością zle wicz, Eugeniusz Kondraciuk. Po­
ceń wykonywanych dla Nowej Huty tem - produkcja przesunie się już 
stosunkowo już od dość dawna. Prze do montażu. A w montażu wszyst­
cież parę miesięcy temu odeszła z ko jest przygotowane. 
zakładów cała partia nowiutkich ma - Gdy tylko przyjdą ws:eystkie 
szyn, które wzmocnią park maszy- części - zapewnia zastępca klerowni 
nowY kombinatu. Przez długie mie- ka montażu, Majchrzak - zrobimy, 
siące trwała tu uporczywa walka na co do nas naldy ••• 
każdym stanowisku. Teraz, gdy cho I mówi o tym, jak mobilizuje 
dzi o przedterminowe wykonanie o- swych najlepszych monterów. Po­
statniej maszyny dla Nowej Huty, mówi z Kępą, Sysiaki\m, stalem 
sprawa wymaga pełnej mobilizacji i innymi, a ci przecież - nie z3wio-
załogL dą! 

Maszyna jerl w produkcji. Poszcze - l\laseyna bowiem musi by6 „na 
gólne jej części wraz z całą serią medal"--stwlerdza, ot tak, niby mi­
elementów poczną już niedługo scho mochodem.-Wszystko musi grać, jak 
dzić ze stanowisk. w najlepszym zegarku. Bo to urze-

- Wykona.li~my Jui około 20 pr~. cie:i jasne, zamówienie dla Nowej 
całości zamówienia - mówią nam w Huty - to naJwytszy egzamin dla 
kierownictwie. uaszych metalowców! 

Przodujący fachowcy zakładów Im Tak mówi Majohreak. l ma t'ację! 

ni uzasadniona, gdyż budżet 
nasz stanowi wielki rac-hunek 
interesów ludu pracującego. 
Nie może też być inaczej,_ 
gdyż sam rząd jest wyrnzicie­
lem tych interesów. 

Sprawy budżetowe są obecnie ak­
tualne nie tylko w naszym kraju, 
lecz również w szeregu państw kapi­
talistycznych, m. In. we Francji. Jak 
że sprawy tu się mają? Czv rząd 
francuski mógł również z uczuciem 
dumy lfomunikować obywatelom o 
swej dotychczasowej polityce finan­
sowej i o swych planach ha przysz­
łość? 

Okazuie si~. że istotnie wchodzil:v 
tu w grę mocne uczucia. że uczucia 
te przeżvwał premier francuski R.:inP 
Mayer nader silnie Były to uczucia 
trwogi i niepewności. Doprow:11lziły 
one do teg·o. że w związku z debat<} 
budictow<l Rcne Mayer postawił wnio­
sek o wyrait>nic mu przez parlamen1 
„wotum za11fania". Wyjaśnijmy jed­
nak. o co chodzi. 

Otóż rzą<1 francu~l<i przedłożył Zgro­
mq<1?Pnh1 Nuo<1owem11 no wł' pro'• ktv 
fln•nimwe. W których mO''la iest O U· 
<1-Zil'l~nlu rz•dowl .. sper.l•lnyr.h pełno­
mocnlrtw dł• rr7.eprnwR1l·-.el"la reror­
mv ~dmlnhtrAr .1i". Pm1kt drugi pro­
jrl<tó'v wvja§nl:t .• 7.e chodzi o nhnlte­
nit' b11dżet11 n 1n proc„ tzn. n <11lł<nrB­
nłe nur7pdnośrl w „,„„.-, skreślenia 
„llrfldvtów na cele cywilne". 

Sorawa fest iasna. 
Rząd francuski chce pokrvć choć· 

bv częściowo miliardowe defiqty, oh 
cinaiąc, i tak iui zmnieiszone rlo mi­
nimum. wydatki na cele soołeczne. 
Oo:ywi~cie, o skreśl~niu kredytów na 
cele woiskowe nłe ma w projektach 
mowy. Czy teizo rocłzaiu plany. na­
rwcone zreszt<1 rząrlowi przez at·lan­
tyckich ro7.~azodawcńw, 111roin11 przed 
stawlac' Zt!'romadzeniu Narodnwem1f 
chori"fhv z uczuciem i1oolwlu i pew­
ności? (Bo o u cwelu dumy z pewno­
ści a nie może być mowv.) 

Niepokój i poczucie własnej 
słabości - oto co zmusiło Rene 
Mayera do postawienia wniosku 
o wotum zaufania. 

I przekonał się on, że nawet Zgro­
madzenie Narodowe, w którym zasia 
da wielu jego partyjnych kolegów. 
poo naciskiem mas ludowych we 
Francji uo:nało :'.>udżet za ni" do przy 
j<'cia. I Mayer musiał ustąpił:. 

Skoro mowa o słabości, zdawać by 
się mogło, te jest ona udziałem szcze 
gólnie Francji, uzaletniajiy:ej się co 
raz bardziej od swego mocnieiszeg6 
partnera - Stanów Zjednoczonych. 
Zbadajmy wobec tego, jak sprawy 
budżetowe przedstawiają się w tym 
kraju, który jest czołowym pań­
stwem obozu kapitalistyctnego. 

Onegdaj przemawiał prezydent El­
Sf'nhower. który dowodził. ie USA 
nie moizą sobie w tel chwili pozwolić 
na zmniejszenie podatków. W!!pom• 
nial on. t.e administracja Truman11 
pozMtawila obecne! adminl~tracfl 
„cieiką spuścizn~ w postad df'ficvtu 
budietowe~o I lnflancll". Przedkłada 

Jąc własny pro1rram polityki podat­
kowej . prezydent Eisenhower wymie­
nił kilka punktów, wśród ktc>rych 
znajdujemy „rezygnację z pn11ekto­
wanei;ro zwiększenia opodatkowania 
n?. c-ele sorialne". 
Słow11 inne od tych, których użyl 

Rene Mayer, Istota rzeczy ta sama: 
rnid USA ni" i~st w stanie 11WZ!!lęd­
nłć potrztb ludzi pracy. l'.:>odajmy. 7.e 
inny punkt programu prezydenta Ei­
•enhowera przewiduje „redukcję po­
datków dochodowych z dni1>m 1 
~tvcmia przyl'złego roku" . Chodzi o­
czywiście o dorhodv wielkich przed­
sięblnr~tw kanitalistvcznych. 

Tak oto pnedstawiaia się za!!ad­
nieniR bnrlż!'łOw!' w kraf11ch kapitału 
- w krajarh 1arńwno sl11bych ialc i 
„silnych", Kontrast między n11mi a 
nimi fest tak wvmownv. tak pr1ekony 
wajacv, że wvstarczv ·samo pr1ec7y­
t~nie faktów. Komentarze są zbytecz­
ne. 
Nasze wywody nie mają charak• 

teru felietonowego. jednek zalrnńC'zy 
je pointa: oto prezydent Eisenhower, 
~n1kAjac pt'zycz;vn oplakanei sytua­
cji fiMnsowej USĄ ośwladc7.ył. 7.e 
nowodem ie~t„. ,.brak 7.mian w pali~ 
tyce radzieckiej" (? !l. Cvt'lt jest do· 
qJowny, a komentarze znów - 1by-
teczne. (hesp) 

• • • 
I,EAZEK Z UL. WÓL(JZAŃSKIEJ, 

Młodocianvch pracowników w wie. 
ku 14 - 16· lat nie wolno zatrudniać 
nonad 8 godzin dziennie. Stat'si młn_ 
dociani w wieku 16 ~ 18 lat mog­
b:vć zatrudnieni 7 godzin dd<.mnie, 
jeżeli jednocześnie uczą się w ~zkn­
łach lub na kursach. Tych, którzy 
~ie już nie uczą - obowiązuie 8-go_ 
d7.inny d ień pr'lcy Gruoa starszych 
mloc;locianvch (16-18 lat) po prz"­
l)rAcowaniu 6 miesięcy korz:vEta 
z 7-dnioweqo urlopu wvpoczvnkCl­
wego, mforlsi - z 14-dnit'•ve6(o ur. 
lopu. CDz. Ustaw nr 21 z 1952 r .) 

Nareiy skończyć , z istniejącymi dysproporcjami I 

O sp.rawiedliwe -normy 
Robotnicy na naradach 

podkreślają konieczność rewizji 
przestarzałego system u płac 

WARSZAW A. :..... Od dłuższego czaeu w wielu zakładaclł pn:em1-
1łu mastynowego i na budowach przOduJlłeY robotnicy ':swraeall uwarę 
na to, że dotychczasowy 1y1tem płac i norm Jest w Ucmych wypadkach 
niesłuszny, nlesprawledllwY. ie powoduje osłabienie t.empa wzr0stu wy­
dajnO§ci pracy i knywdzt ba.rdzld wykwallllkowanycb pracowników. 

Obecnie w szeregu zakłZ6ów Hic dzlwneąo wite, te a:tllflerz• q 
przemysłu maazynowego l na wielu roxqorycxenl ł nłeudowol•nl z takłeqo 

b 
_„ . : uatawlenl• no"" Normy, J•k uw•t•m, 

udowach vub '#aJit ~1~ narady ak- powinny byt zqodne z tym, li• motn• 
tywu społecznego i g06p<>darczego, na danym stanowisku wyroblt, powinny 
podczae których nnalizowane 1ą wa byt aprawledllw•"; 
runkl pracy, pl:ace i normy. 

W Warszawskiej Fabryce Moto­
cykl! uczeatnicy narady pOdkreśla~ 
Jl, że w ciągu ~ta.tnich trzech ~ot 
fabryka unowo<'ześnła znacz.nie 
swój park maszynowy, zmechanizo­
wała wiele robót i pódniosła na wyż 
szy poziom organizację pracy. 

W wyniku tego dl)tychczasowe nor 
my w wielu wypadkach okazały się 
prz~tarzałe, niesłu."7.ne, niesprawie­
dliwe. 
„Dotychczasowe normy fa'l"oryzufłl Je· 

dnyeh robotników kosztem druqlch -
ośwladc?vł na nararlzie rohotnik z la 
ktern\. Soboń. - Przy szlifierkach np. 
~łko dobrzy fachowcy wydatnie pr•cu 
h11cy wysoko przekr3czaf11 nor,,..y. a pniy 
operacJI zwanej soryskiwaniem 1>raw.e 
każdy robotnik może wykonat 600 pro: 
norn1y • 

Dotychc:r.asow;y ayatem plac i norm 
na swej budowle analizował takie 
podczas r 'łl "ldy aktyw związkowy 
talogl ZB.i'vl 6, wznoszącej MDM. 
Budowniczowie Marszałkoweklej 
Dzielnicy Mlesz.kaniowej stw!erdza-
11, te w związku z oiromną mecha­
nizącją robót na budowle, w zwią1.ku 
z rozwojem org1:nl7.llcji pracy t ruchu 
racjonalizatorskiego, obecne normy 
są w wielu wypadkach przestarzałe. 

Wielu mówców podkreślało, że 
szereg dotychczasowych norm je&t 
żle obliczony. w v.-yniku czego czę­
&tokrbć nie wykwalifikowani r'>bot­
nicy np. przy robotach ziemnych za 
rabiają więcej 11iż wykwalifikowan 
murarze. 

Strzelczyka starają ię o to. by ten F. B. ............................................................................................................................................................................ „ .................. „ 

- A widzisz, bracie! A tak - td 
piętnaście minut crekał, zanim przysz~o 
nit podać. Teraz poznasz, co to robota­
mruczał Markąwski. 

- Przytrzymywacze mają c1ęzeJ 
krzywił się chytrze robotnik. - Tak to 
podałem nit i pomogłem. Teraz muszą ci­
snąć sami. 

- Trzeba by inaczej trzymaki obmy­
ślić - powtarzał w roztargnieniu Mi· 
chał. 

Ludzie na dole, choć nie chcieli -tego 
dać poznać po sobie, komentowali jed­
nak Michałowe pomysły. 

- Ty chcesz się do nas przyczepić. 
Markosiu! - krzywił się Ornoch. - Bo­
isz się, że sam nie dotrzymasz kroku w 
wyścigu. 

- On się nie Markowski, tylko „mar­
kierant" powinien nazYW'aĆ - dogady­
wał kto~ z tyłu. 

Kurzy li papierosy ~ręcili głowami! 

781 

. 
- Chodfrie, Paliwoda, spr6buicic je­

den raz z nami! - nalegał Michał na 
trzeciego nitera. 

Paliwoda kręcił głową, ale raz do pr6-
by stanął. Postawili jeszcze jeden kocio­
łek ipofrodku, tak żeby obsługiwał dwa 
stanowiska. Jeszcze jeden podawacz ni­
t6w zeskoczył na d6ł, w rezerwę. 

- Ot i mamy dw6ch nygus6wl 
nydził Leon. - Tylko miota dla nich 
potrzeba. 

- Tak, widzisz - triumfował Mar­
kowski - oszczędzamy dwu lodzi i zY· 
skt.tiemy ieszczc jedno stanowisko. 

Przeszli we trzech z Ornochem i Pali­
wodą. Zmęczyli się jeszcze więcej, trochę 
z pośpiechu, trochę z podniecenia. Michał 
wyjął zegarek. 

- Szybciej? - pytał. 
- Jo - odparł Paliwoda, ale nie wy-

glądał na przekonanego. 
Przesuwali $ię szybko od otworu do 

otworu. Pod dnem widać było tylko drga 
jącc z napictcia kolana. 

- Tfu! ... - wycierał Michał ręce o 
nogawki zatłuszczonego drelichu. - A 
~dyby tak rozstawić cal:\ brygadę i sry.ro­
rzyć z rezerwy dodatkowe stanowiska? 
· ludziom zaświeciły si~ oczy. Nowość 

pociągała, ale nie wiedzieli, co o tym mY-
5lcć. Patrzyli niepewnie na brygadzistów . 

- To jest sprytnie wykombinowane -
m6wił Ornoch. - Ale ja się na taką robo 
tę nic godzę. Jak moi ludzie lcpiei robią 
a twoi gorzej, to w~zystko p6idzic na 
wsp6lny rachunek. Chcesz się przyczepić 
do lepszych brygad i wyj§ć naszym kosz 
tern. 

- Czyim kosztem? - skoczył oburzo­
ny Michał, a szczęka zaczynała mu la­
tać. - Widziałeś z zegarkiem w ręku. że 
tak. robota idzie prędzej! J eżc li ja wam 
pokazuję lepsze rozstawienie ludzi. daję 
oszczędność pracy i osób. toż to chyba 
dla wszystkich korzyU? Niczyjej w tym 
krzywdy nie ma - zwracał się Michał z 
"olei do Paliwody i jego ludzi. 

- No, oszczędnoki pracy to ja tu nie 
widzę. Raczej więcej przypada, zwłasz­
cza tYm na g6rze. Uiąłd im ludzi, ale 
nie roboty - m6wił Paliwoda. - To je­
dno. A po drugie, takie rozstawienie na­
daje si~ tylko do nitowania „sufitowego", 

·przy dnie. Tam, gdzie kociołki stoią na 
otwartej blasze, a nic w przegrodach czy 
zenzach. 
Najwi~ej ciskali si~ na g6rze. 

- Jakbyście chcieli? - wykrzykiwali 
jeden przez drugiego. - żeby ten na 
wierzchu i grzał, i podawał, i trzymał? 

- To nas pr6bujccie wykorzysta~? 
Sliwkę""albo innych, chłopak6w, uczni6w?„. 
- . zwracali się podawacze do Markow­
skiego. 

- On by chciał, jak u majstra dawniej, 
w praktykant6w orać i na nich zwalać 
całą robotę. A premia pójdzie dla niego. 

- Głupi jestdciel - rzucał się Michał. 
- W nikogo nic chcę orać! Sam dosyć 
pracuję, ciężej od was. 

- Zarabiasz więcej! - odpalił jeden z 
podawaczy.· 1 

raz? · 

Przegrupuję was, ho pt6żnujccic! I 
A1el ·~ 

Chcecie wictccj zarabiać1 niż ja tC"4 

A co, oddasz nam częU ze s:wojcgo? 
- Nie potrzebuję wam dawać ze swo 

jego. Sam mało zarabiam - perswado­
wał Markowski. - O to mi chodzi, że. 
byśmy wszyscy zarabiali więcej. 

- Jak? ~ 
~usimY. wi~cej wyrabia~. 

10.~„ 1 
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kupisz wątróbkę, ozorki lub n<!rki · · "~ 

świeże mi-.so i wędliny ~ 'IJJ(J6%. --m W poniedziałki 
zawsze 

Wymagania konsumentów N~sz no:y kon;~;s 
będą '"7" 

Lodówki 
miarę możności zaspokojone przez MHM 
zaJ:tezpieezą towar przed upałami 

Sprawa właściwego zaopatrzenia ludnokl w art kuły pierwszej potrze· 
by jest przedmiotem szczeirólneJ troski nasze«o państ~a. Wyrazem tej troski 
Sf. dekrety dotyczące ochrony praw ko1u;umenta I produkcji dobrej Jakości. 

Dekrety te stały 'się bodtcem do jeszcze bardziej wytężonej pracy we 
wszystkich pl~c wkach handlu uspoleczoloneiro, a także w wytwórniach arlv· 
kUłów plerws J potrzeby. Międz' Innymi walkę o lepsze i pełniejsze za-
opatrzenie lu ności prowadzi MieJ5kl Handel Mięsem. . 

D O MHM konsumenci mieli I 
mają jeszcze niejedną prelen 

sję. Narzekano na przykład, że w 
sklepach brak niekiedy pełnego 
asortymentu mięsa i wędlin, że tru­
dno czasem kupić w Łodzi tzw. po­
droby. Poza tym stałą bolącLką, 

S7..czególnie w okresie lata. była nie 
zawsze najwyższa jakość i świeżość 
tych artykułów. • 

Obecnie .IUHJ\I prowadząc wal· 
kę o pełne zaspokojenie wym a-
gań konsumentów, dokonuje sze­
regu zasadniczych zmian I uspra­
wnień, których celem jest usunię­
cie dawnych niedociągnięć. 
Brakarz np. jest osobiście odpo-

wiedzialny za jakość produktów do­
starczanych do sklepów. Ma on pra 
wo odrzucić partię mięsa budzace-

Mały reportaż 

go wątpliwości. Poza tym w wy­
padku ukry';ych wad artykułu, po 
ich ujawnieniu, sklepy mają gwa­
r;mtowane prawo odesłania danego 
artykułu do wytwórni. 

Ba dania kandydatów 
na wyższe uczelnie 

Kandydaci, którzy ubleg-aJą się w br. 
o przyjęcie na wyższą uczelnię, zamiesz­
kują na terenie m. Lodzi I otrzymali 
świadectwa dojrzałości w rolm 195% I la· 
tacb ubiei:-lych, winni w termin•e do 
dnia 3ł maja lir. zarejestrować się w 
Akademickim Ośredku Zdrowia w Łodzi, 
przy ul. Trauirutta s, dla poddania się 
badaniom lekarskim. 

Przy rt Jestrłcll nalety olcazaf dowód 
osobisty oraz wynik badania krwi na 
O.B, 

Rejestracja o!lby a się codziennie w 
godz. od 9 • - 15. 

Zeby . uwierzyć, trzeba tam pójść.„ 
- Gdyby ktoś jeszcze kilka dni te / artyltycznych spóldzielczości przemy 

mu powiedział mi, że drobny prze- I slowej i rzemieślniczej z terenu Ło­
mysl produkuje takie „drobiazgi" jak dzi i województwa. W niedzielę wy­
patelnie na sto kotletów czy piani- stęP11 rozpocz11najq się już o godzinie 
na, to bym go wyśmiał - mówi Wla 10. (tt) 
dyslaw Ma"?ur, palacz ze Sródmiej-
sko-ŁódzJcich Zakładów Przemysłu 
Dziewiarskiego. - Dopiero na wy. 
11tawie drobnego przem11slu i rumio 
sła. przekonałem się, że przemysl te­
renowy produkuje nawet jeszcze oktt 
zalsze przedmioty. 

Przez wystawę w Helenowie prze. 
wijają się każdego dnia tysiące ło­
dzian. Godzinami można chodzić po 
colej wystawie i oglądać nagromadza 
ne eksponaty. Dzieci ze szkól pod­
stawowych i przed.szkoii, które przy 
chodzą zbiorowo na wystawę dluao 
stoją przed podwyższeniem, na któ­
rvm ,,iedzi robot·n.ik za kolem garn- , 
carskim i z knwalka nieforemnej gli 
n11 tworzy piękne naczynia. 

W stoisku sportowym przyciąga 
wzrok piękn1J kajak z żaglem, obok I 
koń aimnastycznu, maszyna do wu­
strzeliwania rzutków, dressy sporto 
we, rakiety tenisowe itp. 

W pawilonie Centrali Sp6ldzielni 
Inwalidów panuje przez caly dzień 
ruch. Szczególnie dużo przychodzi tu 
matek z dziećmi, gdyż CSI sprzedaje 
tu ladne, niedrogie, no i przede wszy 
stkim lepsze od dotychczasowych san 
dalki dziecięce. Do nabycia są tu t:i.k 
że skarpeteczki, kMrych w Łodzi jest 
zbyt malo. 

W szeregu kiosków można się kom 
pletnie ubrać. W jednym ze stoisk 
mężczyźni zaopatrują się IW dosko­
nale żyletki polskiej produkcji „Me­
tro". Kto jednak chciałby się ogoHć 
i ostrzyc na wystawie może to zro­
bić w uruchomionym specjalnie dla 
zwiedzających punkcie fryzjerskim. 
Można także na miejscu dać do oczy 
·szczenia i uprasowania ul>ranie, nie 
zapomniano bowiem o pogotowiu kra 
wiec kim. 

Zwiedzający wystawę otrzymują 
do wypełnienia ankietę, w której wy 
powiadają się, czy wystawa im się 
podoba i jakie widzą w niej braki. 

Wszyscy stwierdzali dotychczas 
jednomyślnie, że wystawa jest bar­
dzo ciekawa. Ale są też glosy kry­
tyczne. Np. technik - geodeta. z ut. 
Nowomiejskiej stwierdza, że sprzęt 
sportowy · st w sklepach nie za.wsie 
takiej jak i. jak na wystawie. I wy 
daje ~ię, że ma rację. 

Dnia. 23 maja. od godzłnv Itf na 
estradzie w Helenowie będzi.emy mo 
gU ogla.dać także występy ze~polów 

Dokąd sf ę wybrać? 
Co warto zobaczyć 

i usłyszeć? 
W Pil\tek, 22 maja, odb~dll 

sie na.stępujące imprezy: 
li W Wojewódzkim Domtt 

Kuiłury, przy ul. Traugutta 18, 
o godz. 19, Zespól Wyższej Szko 
b Pedagogicznej urzą,dza wie­
czór artystyczny, poświęcony 
Komunie Paryskiej. . 

8 Pny ul. Rzgowskiej 33, o 
godz. 19, odbędi<łe się wleciór 
autorski Seweryny Szmaglew 
skiP.j. 

• O godi. 18, w lll\_Rejono• 
weJ Wypożyczalni dla Dorosłych, 
przy ul. Srebnyńsklej 103, or· 
ganlsuJe się wieczór literacki 
po'wlęcony Marli KonopnlckleJ, 

B W X Rejonowej Wypoty­
czalnl dla Dorosłych, przy ul. 
Skalnej 2, prelegent 11 Muzeum 
Sztuki wygłosi odczyt pt. „Two 
rzy się książka". 

• Spotkanie dlłodzleży .szkól 
zawodoWYch 11 przodownikami 
pracy z sakladów Im. Strzelczy. 
ka odbędzie się w Zasadniczej 
Szkole Elektrotechnicznej. W 
programie prelekcja, bogaty pro 
gram artystyczny oraz kiermasz 
ksl~:ikl. 

•• Zaczęło się 
nad mo zem" (49) 

OczywiŚcie sprawą mającą bez­
pośredni wpływ na jakość artyku­
łów "mięsnych jest sposób Ich pn;e· 
cbowywania. Specjalnie teraz, w o­
kresie lata, istnieje niebezpieczeń­
stwo szybkiego psucia się mięsa i 
wędlin. MHM stara si więc, aby 
każdy bez wyjątku s ep mięsny 
posiadał własną lodówkę. 

W tym celu przeprowadzono ~ont 
I modernizację już lstniejącycb""'"Tl>dó· 
welt. Dwa urządzenia chłodnicze o­
trzymały sklepy: przy ul. Abramow· 
skiego I przy ul. Franclszkańsklł!J. 
Przed kilkoma dniami nadeszły tu no• 
woczesne czeskie lady - lodownie, któ­
re zainstaluje się w nowyeh sklepach 
osiedla m1eszkaniowei:o na Bałutach i 
Stokach. Niezależnie od te~o przygo­
towuje się ponad 50 specjalnie skon· 
struowanych skrzyń na lód dla skle· 
pów, które lodówek elektrycznych jesz· 
cze w tym roku nie otrzymają. 

Do utrzymania mięsa i wędlin w 
stanie świeżości nawet w czasie 
największych upałów przyczyni s.i.ę 
również i to, że będzle się Je dowo­
zić do sklepów c ściej niż dotych­
czas, a w mniejszych ilościach. Nie K~iąika nr 5 
będzie więc w sklepach pozostałości '---------------­
z dnia na dzień. 

Jeżeli jednak któryś sklep nie 
sprzeda wszystkiego mięsa otrzy­
manego w danym dniu, specjalny sa­
mochód z3bierze je do przetwórni. 

Równocześnie z Innymi uspi·aw­
nieniami MHM powiększa ilość 
przetwórni dla Łodzi. W najbliż­
szych dniach ruszy pn;etwórnla 
pn:y ul. Armil Czerwonej 52, a za 
miesiąc - druga - przy ul. Pier­
wiosnków. l'tlając trzy przetwór­
nie, zamiast dotychczasowej 
jednej, będzie można przerobić 
szybko, co dzień, każdą ilość mię· 
sa. 
Wreszcie - sprawa asortymentu. 

Aby zaeipokoić żądania klientów, 
MHM zmienia system sprzedaży 
tzw. podrobów, które dotychczas 
można było nabyć w nielicznycn tyl 
ko sklepach, bo jedyna w Łodzi 
ekspedycja podrobów nie nadążała 
z dostarczaniem ich do wszystkich 
dzielnic miasta. 

Obecnie wszystkie już ekspedy­
cje stają się dost:uczyclelaml wą 
tróbkl, móżdżku, nerek, nóżek itp. 
Artykuły te będą dosta.rczane do 

sklepów w ilościach dostatecznych, 

* Wręczamy nagrody I 
na festynie 

w Parku Ludowym 
W niedzielę, dnia 24 bm., mło 

dzież łódzka spotka się w Parku 
Ludowym na festyni1!, organJ­
zowanym przez Zl\rząd Łódzki 
ZMP z okazji Dni Oświaty, 
Książki i Prasy. · 

Festyn rozpoczyna się o godz. 
10 rano I łrwać będzie do godz. 
21. Na program złożą się wy­
stępy najlepszych łódzkich ze­
społów artystycznych, wYróżnio 
nycb na oirólnolódzklch elimi­
nacjach. Tam również rozdane 
zostaną na.grody uczestnikom 
ankiety „Expressu" i ZŁ ZMP 
pt. „Mój dzień w pracy I w do-
mu". 

a nawet MHM wyznacza jeden I dzień w tygodniu - poniedziałek, ja 
ko dzień zwiększonej sprzedaży po-i I 
drobów we wszystkich sklepach. 

. (z) 

Będziemy tu mogli nabyć tak­
że piękne książki. Sprzedaż w 
stoiskach prowaddć będą popu· 
larnl literaci, aktorzy I spor­
towcy. Oczywiście, będziemy 
też dużo tańczyć. (u) 

Wymarzone miejsca odpoczynku 

Blisko 30 tysięcy łodzian 
może się opalać w Parku 1 Maja 

W każdą pogodną niedzielę istnie­
jące w Lodzi plaże zapełniają się 
tłumami żądnych słońca łodzian. Nie 
mamy co prawda zbyt wiele kąpie­
lisk. W porównaniu z innymi mia· 
stami, posiadającymi rzeki lub du­
że obszary wodne, jest to zaledwie 
„kropla". Niemniej stanowią one 
w&rtościowe ośrodki wczasów- nie­
dzielnych, o które trzeba sl"JCzególnle 
dbać. · 

Wobec zbliżającego się okresu let­
nich upałów, nie od rzeczy będzie 
dokonanie przeglądu znajdujących· 
się w Łodzi plaż i kąp!eUsk. 

A więc przede wszystkim - do-

tępny naJszerszym masom mie­
szkańców staw i dwie duże plaże 
(trawiasta i piaszczysta) w Parku 
Im. 1 Maja w Rudzie Pabianickiej. 
Może z nich korzystać jednorazowo 
20 - 30 tys. osób. 
Piękne plaże znajdują się również 

w ł..agiewnikacb i w Parku Ludo­
wym. Amatorzy sportu, kajakowe­
go będą mieli pole do popisu na sta­
wach w Parku Ludowym na Zdro­
wiu I przy ul. Przędzalnianej. 
Niezależnie od tego zootaną udo­

stępnione publiczności baseny: na 
Wlc)zewle i przy ul. Klllńskl~go 18S. 

(j) 

Prawdziwym skarbem naszego kra 
ju jest węgiel. Wiemy, jak ważną ro 
l~ odgrywa on w przemyśle. Wiemy 
też, jak ofiarny jest trud polskie~o 
górnika, którego praca przyczynia 
się do realizowania · szczytnych za­
dań planu 6-letniego. Polska Lu­
dowa otacza też górników jak naj­
troskliwszą opieką i stara się stwo­
rzyć im jak najdogodniejsze warun­
ki pracy. 
Zupełnie inaczej pracował kiedyś 

śląski górnik. A dużo szczegółów na 
ten temat znajdujemy w pewnej po­
pularnej powieści znanego współcze­
snego pisarza polskiego. 

Na tle zaczynającej się w roku 
1858, a koń zącej się w roku 1948 hi­
storii jedn j kopalni pokazuje nam 
autor J?órnika śląskiego w jego twar 
dej walce z wyzyskującymi go kapi 
taiistami. Obrazuje, jak zmienia się 
forma pracy w kopalni, jak rośnie 
świadomość górnika, który w koń<'U 
„przestaje harować na panów, a ro­
bi dla siebie". 

Bardzo pięknie pokazana jest bo­
haterska postawa górników w czasie 
oowstania śląskiego, a potem ich wal 
ka z hitlerowskim okupantem. Ksi;.ż 
ka ta nagrodzona została w r. 1951 
Pańs~wową Nagrodą Artystyczną. 

Jak się natywa autor tej po­
wieści, jaki jest jej tytuł? Jak 
się nazywają górnicy z ostatnie­
go rozdziału, którzy pobili re­
kord Pstrowskiego? 

• ••• Pow. Zw GS „Samopomoc Chłop 
ska" wydał zarządzenie wypiekania 1·ki 
loqramowych bochenków chleba w ąmln 
nych spółdzielniach celem zlikwldowa 
nla powstających na tym tle tarć mlt­
dzy ekspedientkami a klientelą. 

• „.wszystkie znaki droqowe zosta­
ną w najbliźszym czasie doprowadzone 
do porządku. 

• „.udzielono właśclclelom taks6-
wek ostrzeżenia, te za odmowt jazdy, 
zostanie Im cofnięte pozwolenie. 

• .„.w związku z uwaqaml w spra­
wie nieprodukowania w zakładach qa· 
stronomicznych dań makaronowych .­
wydane zostało zarządzenie do wszyst· 
kich zakładów źywienla zbioroweqo 
wprowadzenia do produl<cJI szerokleqo 

. asortymentu potraw z teqo surowca. 
Danie to będzie szerzej uwzqlędnicne 
w Jadłospisach. 

Teatr Ziemi Łódzkiej odwiedzi w !O­

botę, 23 bm., Wolę Łaznowsk'\, zaś w 
r•e.:tzielę, 24 bm .• Wiikowice, W obydwu 
miejscowościach wystawi ~Damy I huz;i., 
l"l'" Predrv. 

- Obleclellśmy pół miasta I na nici - Zdenek j 
nie ukrywa złości. - Na przyszły rok będziesz 
musiał pr'ted startem wysłać d11pesze do wszy~t· 
kich Janin Nowak, zwołać Je razem I wyszukać 
spotłr6d nich właściwą„. 

Zdenek byłby jeszcze dalel brtował, ale prze­
stał, widząc smutną minę przyjaciela. 

Dziewczęta wpadają do portierni Grand-Ho-] 
tefu. Janka nie może ze wzruszenia wydobyć qło­
su. Wyręcza ją Stasia. 

:.:.. My do kolarza Jana Novaka z Praqf Cz•~· 
klej„. • 

- Toście się panie spótn•ty - portier spoqll\ 
da na zeqar. - Godzine temu kolarze Wlfruszyli 

Znowu rozeszły alt droqł Janki I Janka. Ona 
- smutna, zawiedziona, wróciła do domu, on -
wraz z Innymi wystartował do kolejneqo etapu 
wyśclqu. 

Wielobarwny wąt kolarzy pędzi pl"%ez miasta 
ł wsie, mlqaJ<tc stalą kół. Wszfdzie kolarzy witają 
rozentuzjazmowane tłumy, wznoszące okrzyki na 
udć pokoJu l przyjaźni mi;dzlf •. arodaml. CD.c.n.) • do naattpneqo etapu." .a 

-
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9 Poloków w · półfinałach 

Chychła w pięknym 

stylu zwycięża RuQ· 
gerl (Włochy) 

Trwają za'cięte Wall~i 
o tytuły najlepszych bokserów Europ 

Piórkowski nie dopisał 
21 bm. w -:zwartym dniu Mistrzostw 

Europy w Bol<sre odbyły się ćwrertftna 
ły w wadze lekkośrednie), średnie), pół­
ciężkiej I ciężkie). 

WAGA LEKKOSREDNIA: 
Resch (Niemcy zach.I - Candau (Fran 

cJal. Walka nieciekawa, zwycu;żył 
Resch. 

uległ pięściom 

W druqleJ parze waql lekkośredniej 
wystąpił Papp I Tiszrn. 

(Od soec1alnego wyslonnika) 
do ąeneralneqo ataku. ale spotkał się 
z tak zdecydo\Nanym oporem, że nrc na 
tym nie zysl<ał 

W ostatnim sta,..clu Tiszin p,..zelął cał 
I.owicie 1n•c1atywe. Papp zaczyna tra 
cit siły. Niqdy Weqrer nie miał t1obre1 
trzeciej ,..undy • to nie było tajemnicą 

W„eszcle QOnQ I OQIOszenre wyn1lcU 
Papp po1conanv. decyzja jednoqłośna 

Nalwieksza sensacla dn•a. 
Sędzrow•e pwnktowal1 tę walkę: 59:58 

59:!:9, 59:56: 
M•strzow1e ollmp'lscy stanowczo nie 

m;iją szcztścła w tym turr\lelu. Już 
dwóch mistrzów 1 w1cem1strzów ostat· 
nreJ Olimpiady wyel•mrnowano. 

Jeden z WeQr'ów tak ałębolco od·zut 
niepowodzenie swojeqo koleq1, że płakał 
rz~wnym1 łzami. 

ws 

P r 
Ciobataru (Rumunia) odpowiadał mu 

.1zrostem 1 budową. Para była wy)ątko· 
wo dobrana. 

l'umun rozpoczął dość śmiało I nrektó 
.-e a1cqe przeprowadzał z pewnym P" 
wodzen•em. Polak jakby badał możliwe 
3c1 sweqo pn:ec1wralka, bo qdy ~ozpoczę 
ta się Ił runda, pr7yśp1eszył tempo 1 
~ałkowrcre prze1mujac inicjatywę za­
czai zbierać ?:.inkt pa punkc·re. 

T„af•ał rewa. puszczał doś,ć często ' 
prawą. Dwa razy przyparł Rumuna do 
ł1n • władował mu nrezłe serie. 

Przewaqa zdecydowana, zwycięstwo 
zapewnione i to Jed łośnie. Mamy więc 
fuż 8 zawodn11<ow w półfinale. 

Bokser radzlecl<i 
wygrał· wyso1<0 na 
ounkty, maJąc przez 
:aly czas inrcjatywe. 
Schreibauer (Niem 

:y zach.I -
„as IWęqry). 
c1ężtł Niemiec. 

Węqrzynlal<owl przypadło walczyć w 
ostalnle1 parze dnia wczorajszeqo. Wspaniała to byta walka, Tlszln zasto 

sował dobrą taktykę - naJlepszą, Jakol 
móql. Plan walki został z qóry opraco 
wany. Pięściarz radziecki nie nawiązy­
wał początkowo wall<i , bacznie wystrze 
Qafąc się ataków WeQ"a, aby nie dać l ' 
mu przewaq1 ourktowej. 

W druqim starciu P;ipp zdaJąc sobte 
s1:1r1'we, że Jeqo akcie żl„ stola. ruszył Teraz 

Ski. 

ale 
na ring wchodzi Płetrzykow· 

Jeqorow !ZSR~) - Copper (Anqlia). 
W p1erwszef f'Undz1e Jeqorow po krt\t 

'<let wym1:inie ciosów zapedził p,..zeci.., 
„;l<a do ,..oqu. C!dzre pot„tny sierp zwa 
Iii Anqlika n~ deski. Copper podn1Mł 
sie zam"OC7ony • za chwilę Jeoorow oo 
nown1e tr;,fia celnie. Copper fest znowu 
liczony, a po trzeciej celnej sef'ii Jegoro 
W" Anolik oous:z,cza qardę i sędz\'J od· 
syta Qo do ,..oqu. 

Polak z miejsca rusza do ataku, tr;i. 
fla z lewe), a cios wfdocznle był dobrze 
wymierzony, bo rutynowany Netuka Z1l· 
czął się cofać. Węq„zynrak ma mrcjaty 
wę I potrafi to wykorzystać. 

W druqtel rundzie Net•.1ka przyśpie· 
sza a1ccfę. ale spotyka s1e ze zdecydo­
waną odpowiedzią .ze strony Polal<a. 
Ciosy • padają ,..az po raz. jeden z n1r.1• 
znów trafia celnie łłetukę, który się pcd 
Jeqo siłą zachwiał. RADIO 

SOBOTA, 23 MAJA 
14.10 Dla kla"y I I II - audycjJ'l SIO· 

'Wno·muzyc;zna. 14.50 Koncert. lh 10 
„Dwie wlusny" - opoWiadanie T. szewe· 
ry. 16.00 Wszechnica Radiowa - l<urs l. 
28 wykład z ~yktu: „Zarys historu pc:>w­
szechnej" pt. „ Walki klasowe w latach 
1918 - 1923" lcz. U). Wykład prot. B 
Krauzego. 16.20 Program lokalny. 18.4C. 
Mistrzowie sceny polskiej. 19.30 Muzy­
ka i aktualności. 20.00. Przy sobocie po 
roboc1t. 21.36 Muzyka taneczna 2~ OO 
Wszechnica Radiowa - kU1 ll . SJ "'Y· 
ktaa z cyklu· „Materializm dialel<tyc;ny 
i historyczny" pt „Klasy I walka 1dfo>O­
v.•a" (~zęśc TT). 22.20 X Mistrzostw• Eu­
ropv w boksie. 23.20 Koncert muzyki f>O 
pularnej - płyty : 

TEATRY 
Nowy - nieczynny 
Im Jaracza - „Sprawa rodzinna•• - 19 
Powszechny - „Królowa "śniegu·• - ·16, 

„Dozywocte•· - 19 
atah - „Domek trzecb dziewcząt" -

u 15 
Munczny - „Kraina uśmiechu" - 19.15 
Pinokio - w objeździe 
Arlekin - „Aladyn 1ou1·• - 11 

KIN:A 
BAI.TYK - żołnierz zwycięstwa II ser. 
Reµortaż filmowy z I dnia m:~trz..,,,tw 
bokserskich Europy w Warszawie -
15, 17 .30, 20 

GUYNIA - Program ntmOw C2okumen­
talnych I kulturalno-oświat. - 18.30, 
17 45 . 19, 20.15. Program dla najmlOd· 
szych - 15.30 

I MAJA - Zwycięski powrOf - 11. li 
MLODA GWARDIA - Brygada szllflt<rZa 

Karhana - 16, 18, 2Q 
MUZA - Dolina śmlerci - li, 20 
PIOSIER - Pod niebem Sycylll - 11. 19 
POLONIA - Ż'>lnterz ~wvele•tW• I ~„, 
Reportaż filmowy z U dnia mistrzostw 
bokserskich Europy w warszaw\„ 
15, 17 .30, 20 

PRZEDWIOSNIE - Ulica graniczna 
18, 20 

REKORD - Noc niespodzianek - 18. 20 
ROMA - Chłopcy znad Kranlchsee 

18, 20 
SOJUSZ - Niezapomniany rok 1919 -

18 30 
STYLOWY - Nieczynne z powodu re­

montu 
SWIT - Noc W1,g111Jna - 18. 20 
TATRY - Edward w opałach - tS.30. 

18. 20 
Wl<;ŁA - ZolnlPM' t:wvcleqtw• n •et' -
Reportaż filmowy z II dnia mistrzo,tw 
bokserskich Europy w Warszawte -
15 .30. 18, 20.30 

WLOKNIARZ żołnierz zwycl.;stwa 
·x ser. Repcrtaż film. z T dnia mi· 
strznstw bok,;ersklch Europy w W-wle-
15.30, 18, 20.30 

WOLNOSC - żołnierz zwycięstwa I ser. 
16, 18.15, ZO.!G 

ZACHĘTA - Cesarski piekarz I ser. -
18. 20 

DWORCOWE - Wiosna w przyrod71e. 
Przegląd sportowy 4-52. Lis bud'lwnl 
czy, PKF 18-53 - 16. 11, 18. 19, 20, 21 . 
2? 
uwaital - PrzedspM'eda~ biletów nor· 

matnycb do kin: „Bałtyk". „Polonia" . 
„ Wtsla". „ Wlókn!arz" 1 „Gdynia" prowa· 
dzl na e2wa e2nl naon:óe2 „Orbi!", ul 
Piotrkowska E5, w godz. od U do 11. 

WYSTAWY 
W•tta wa ku czCI l"eltlua Ozlert.ytl­

łk1e1ro. Piotrkowska 2.•0. otwuta CO· 
dz1f'nn1e od IO do 18 za wyjątkiem czwart 
ków 

Nocne dyżury aptel< 
D~lsle)szeJ nocy :lvtun1ta następująt'~ 

apteki: Pabianicka 56, Piotrkowska 127. 
Przejazd 59. Zielona 28, Wschodnia 54, 
Limanowskiego 37 _I AL Kościuszki 48. 

Dyzur położniczo · ~lnekolog1czn;o," Clzlś 
od godz. a do 20 dyżuruje szpital im dr 
M•1urnw1cza, ul Knem ten•ecka 5, od 
godz. 20 do 8 szpital im. dr H. Wolf, ul. 
Laeiewnl::ka 34. 

Przeciwnikiem Polaka lest Rumun 
~!!rbu. P1etrzy1<owskl z powodzenie.,., 
oróbu)e atakować orawą a Rumun da· 
ty do zwarć, w których wyraźnie przł!'· 
waża. I starcie przynos• Polakowi lekk" 
orzewaqę. 

Rumun to twarda sztuka. Nte patrzac 
na otrzymywane erosy skraca dystans. 
Po słlnef wymianie ciosów orzeciwn•C'f 
mafa porozcinane warq1. Rumun ma 
niespożyty zapas sil Kont,..y Pietrzy 
l<owskłeqo nre są w stanie qo powstrzv 
mać. Polak ladule cios za ciosem. Wy 
~tarczyloby ich na znok:iutowan1e dwdcfl 
orz :ciwnlkó"!. lecz Rumu.- twardo sto• 
na noqai:'h. Pod l<onlec walki Poet- ·y 
kowski słabnie, ale ma zapewnione zwy 
cręstwo. 

Punktacfa 60:57, 60:55, 60:59 dla Po 
laka. 

~1etrzykowsk• walczyć będzie w półfi 
nale z dosl<onałym Anql1k1en" Welli;em.. 
k!óry wyqral z Mulf P~em (Szkocja). 

WAGA SREDNIA: ,. 
Tita (Rumunia) - Wemhcener (Nieon 

cy zach.) 
Sędziowie przyzna);a zwycięstwo Niem 

cowi. 

Stefaniuk nic sobie nie robi z teęo, ze 
walczy z mistrzt'm ollmplJskim Ham'll • 
nenem. Na zimno, .pokojnle I CP!ni 
wyprowadza swe ciosy. Nawet 0<1wrotna 
pozycja Fina nie sp1awia mu trudności„. 

Piórkowski Jest pierwszym Polaklem, 
który doznał w ty:n turnieju porażl<i. 
Miał za przeciwnika mistrza Europy z 
Mediolanu Szweda S1oellna. 

Polak dość dobrze trzymał się w pler 
wszym starciu i udało n:iu się wypro·Na 
dzić lcilka ciosów, lecz nastepnre zac.zy 
na walczyć jakby w zwolnionym tem­
pie. Traci refleks, pozwala się olcładac 
przeciwnrkowr nawet syqnalizowanym• 
szeroko bitymi sierpowymi„. 

Podczas przerwy Sztam udziela 'TIU 
rad, ale nie na wiele się one zdały. Piór 
kowski ' jest slaby kondycyjnie. Troc'1e 
s;ę ożywił, qdy otrzymał napomnienie. 
ale nie na dluqo. Wszystkie Jeqo ruchy 
są zbyt powolne. 

Piórkowski okazał się, jak dotychczas, 
naszym najsłabszym punktem. Przeą"ał 
Jednoqłośnie. 

Sędz1ow1e punktowafl tę walkę 58:60, 
58:59, 58:60. 

Barton (Anqłla) 
Zwyclężył Barton. 

Koutny ICSRI -
Wyqrał Koutny. 

- Strlna (Włochy), 

Łuknianow (ZSRRJ, 

WAGA PóŁClt'.%KA: 

W wadze pólc1ężk1eJ wystąpił nasz re 
o~ezentant Grzelak. 

Ogło~z~nia drobne 

Jeq~row zwycreża przez techniczny 
k.o. 

N1etschke INRDI - Szabo (Węqryf. 
Zwv-:1etvl Nretschke. 

Pf;„mann (Nrem<:-„ zach.). - Prlhoda 
ICSR). 

Sedzlnwle po w· -ównaneJ walce przy 
znali zwycięstwo Pf1rmannowi. 

WAGA CIĘ:tKA: 
Kr1zman1c Uuq:>sławla) - Fures (Ru· 

mun1a1. 
Twardy I ambitny Rumun staw1-.1 

dzielny opór dużo Ci':'ższemu i silniejsze 
""'" fi•ycznie przeciv1 nikoW1, przeqryw-ł 
ląc oo mało CiPl<aw~t walce na punkty. 

S"\czikas !ZSRl'ęl - Pinqel (NRD). 
Szybki I dobry technicznie Soczikas 

atakow:il na przeml;in qórne I Clolne par 
t;e i.rzeciwnika. Pinqel ratował S•e trl!y 
m~n1em I zwa,..ctam1. wafc7vł jednak am 
bitnie wytrzymuf:ic do kóńca ' ąwaltow 
'1e ataki Socźlkasa. ·• 

Tempo walki Jak 
na waqę c'ężką Je~t 

nadspockrewanie 
szybkie. Węqrzy .1i;ik 
zcium1ewa swą nad­
spodziewanie dobrą 
formą. 

Sędziowie dalr 
7\ cręstwo Węqrzy 
niakowi stosunkiem 
qłosów 2:1. Punkt.i­
e ja: 60:57, 60:58, 
58:58. 

w półfinale Wę­
qrzyniak b.ędzie wał 
czyi Z!! Schreibaue­
rem (Niemcy z'lch.l. 

WĘ'.GRZYNIAK. A więc 9 polskkh 
bokserów zakwalifi­

kOW~!o ;śt~ do w~f~. ·półfi1Jał9wy~h. 
, .k. ' R.6ZMfSŁOWICZ 

Już 24 ma1a br. . . 
strzelcy z LPZ b.~dą walczyli 

o tytuły mistrzów Łodzi 
Na początku maja zakoflczono w Lodzi 

zawody strzeleckie o mistrzostwo kół LPZ 
na rok 1953. Wzięło w ntcb udział bllsko 
10 procent oi:ółu członków, w tym wiele 
kobit•! 1 młodzieży. 

Przeblei; zawodów w kołach stal w br. 
da dośt wvsoklm poziomie ori;anlzac~· jno· 
technicznym t propagandowym. Równiez 
pod wzi;lędem wyntkńw widoczna Jest zna 
czna poprawa. I tak Jeśli w ub. roku 
na lł zawodników wvnik średni wynosił 
od 450 do 550 na 1.000 możliwych. to w 
br. wyniki przectetne kształtowały •lę 
llSO do 850, a nawet 919 na I.ODO możll· 
wych. 

Gzwórme~z lekkoatlety~zny 
o nagrodę przec·hodnią 
odbęd~ie się 24 bm. 

W niedzielę, 24 bm„ o godz. 9.30, odbę· 
dzie się na stadionie przy Al. Unii 
czwórmecz lekkoatletyczny Juniorów dru 
tyn wlokniarzy Lodzi, Rudy Pab„ W1dze-

· wa I Konstantynowa o nagrodę przecho· 
dnia Rady Okręgowej ZS „Wlókniar~„ 

Podobne zawody o.:Jbędą się jes1en1a z 
udziałem 1unlorek. Program dla iunic· 
row . będzie poszerzony . W zaw(J(Jach 
tych Junior Prątkowski zaatakule rekord 
Polski w rzucie dyskiem. Będzie on 
miał goonego przeciwnika w Gołaszew­

Wyłonieni na zawodach mistrzowie kół 
wezmą z kolei udział w eliminacjach 
dzłelnicowycb, po czym ?4 maja br. sta· 
ną do walki o tytuły mistrzów Lodzi w 
konkmencji Kbks z trzech regulammo­
wych postaw I karabinu wojskowego z 
jpdnej postawy, 

'klm z Rudy Pab„ który na zawodach W ostatnim starem vllc (Jugosławia) 
kontrolnyC'h ·osiągnął wynik lepszy od re 1.decydowal się na atak. Na to tylko 
kordu PQlskl •44 ml . I czekał Pietrzykowski. Padają ciosy ' po· 

O rekordy okręgowe juniorów mogą I tętne kontry, Jedna z nieb kładzie Ju· 
się po1<us!ć w płotkach - Prencel z goslowlanina na deski. Sęrlzla liczy do S. 
Konstanl'ynowa I w skoku wzwyt - Wałka toC'zy się d•lej. Wreszcie s~kun· 
Skowroński z Widzewa. dant poddaje swego zawodnika. '. 

Pracownicy poszukiwani 
Kierownika Działu Montatn Mech.· 
Opt:vczn.. Inżyniera lub tec.bnlka BHP 
z prakt:vką, majstra lub br:vgadzł~tę 
'łddz obróbki ~zkta., rz"mteśłnikow do 
obróbki szkła tecbn., tokarzy precyz:vJ· 
nytb, frl'z„row-szllflerzy do ohróbkt me­
cbanlczneJ no okrągło, ślusarzy prec:v· 
iyJnycb, tokarzy na r~wolwerowk1 z 
praktyka, ostarz:v na narzedzla. zaopa­
trzPnlowców z praktvką, techników pia · 
onwanta warsztatowe«n z praktyka· la 
trudni natychm1ust Ovrekcja Lódzk1ch 
Zakładów Klnntpchntcznycb w Łodz , ul 
'1owotkl łl. Zgłoszenia przy1muie o:lz1ał 
Kadr -ll49·K 

rwie. Zgłoszenia do dzl'ału personalnego 
w godz. 7-13. 12'1ll·K 

Kobiety ,.,. wieku ponad lat 18. me WY· 
kwafffil<owane pomagaczk1 1 prządki na 
przedzalnie zatrudnią natychmiast Wi· 
dzewskie Zakłady Przem\•slu Bawelma· 
nf'i;o 1m. I Maja, Loaz, ut. Armii Cter­
wonej nr ~1·83. zs:toszenia os!lO<ste 
przy1muie dział personalny . 130~-K 

Kierownika zaopatrzenia zatrudnią Pa­
blanickił' Zakłady Przemysłu Jedwar>n•· 
czego. Zgloszenra do ditalu person31ne­
go w Pabianicach. ul. Moniuszki t4. w 
ennz Od 7 do 15 · 1322-K 

OPONY 17x4,50 no· 3ZKOLA Tańców W ~tlstrzów, brygadzistów, robotników do 
we lub w dobrym .::yrulskiego, Loctż, I robot torowych zatrudni Lódzkle Przed­
stanie kup1q. El· Kilińskiego 46, tel <lębłorstwo Remontowo - Budowlane w 
:>ląg, ul. Robotni· 135-42 Zapisy eo- Lodzi, ul. Piótrkowska 111. Wanmkl pła· 
cza t.7'1, Foto. 6186-G jzlennle. 6647-G cy .ye układu zbiorowego w budownic-

Stuśarzy I spawaczy wysoko kwa.-1iko· 
wanych oraz robotnikow nre Wykwan­
flkowanych · zatrudnią nat'ychm1ast iLa· 
kła~ Przemysłu Barwnll<ów „Bor111a•• 
w Zgierzu. ul. Andrzeja Struga 30. Zgło­
szenia osobiste przyjmuJe dział per>o· 
na lny. 1~25-K 

Wokół ring-u 
Historia się powtarza 
Do rogu/ 
Wilki mo1skie 

pozdrawiafą 
Specjalnie żywo komentow'lno 

zwycięstwo Stefaniuka nad mistrzem 
oUmpijskim, Hamalainenem, i wy:i•lt 
kowo słabą watkę Chychlv z Heide­
r •• annem. 

WaLka Chychly z Niemcem mia.la 
przebieg wyrównany. Za.chodzi 1-'Y· 
tanie: czy Chychla wakzył tak sła­
bo, czy jego przeciwnik aż tak do­
brze? 

Spotkanie tych pięściarzy Łylo 
wierną kopią ich walki na. Otimp;a­
dzie w Helsinkach. Niemiec jest 
niezwykle trudnym przeciwniki.em 
do pokonani!JJ! Zażarty i twardy, 
przyjmuje ze stoickim spoko-iem 
każdy cios, kwitujac go natychmiast. · 
Nie pozwala ~n nar.mcić sobie stylu 
walki. 
"'Błę!fem„Chychły ;est, że wiecł.zac 

ja'ltJlego p'r'żeciwnika ma przed so­
bą, krył się niedostałecznie i inka­
sował zbyt wi.ele ciosów. 

Punktacja te; walki byla dok~fld­
nie taka sama jak w Helsi:nkach -
remis ze wskazaniem na Chychlę 
jako zwycięzcę. 

* • * 
Wczorajszy dzień,. obok startu czte 

rech Polaków: Pietrzykowski.ego, 
Piórkowskiego, Grzelaka i Węgrzy­
niaka, przyniósl nam kilka walk do­
skonałych pięściarzy radzie<'kich o­
raz występ jednego z najlepszych 
bokserów świata w kategorii lekko 
fredniej, reprezentanta Węgier, 
Pappa. 

Papp jest dwukrotnym mistrzem 
olimpijskim i cMi razy zdobył tytuł 
mistrza Europy, a od 6 tat nie prze.­
grał ani jednej walki. 

Jego przeciwnikiem, z którym tym 
razem przegrał, byl reprezentant 
ZSRR Tiszin. Przeciwnicy ci już 
dwa razy waicz11li ie sobą i dwa ra­
zy triumfowa.l Papp, 

Na pochwalę Tiszina trzeba do­
dać, że potrafił on wytrzymać pie­
kielnie silne ciosy Pappa i przegry­
wał z niw. tylko na punkty. 

Radzieccy pięściarze Bulakow, 
Stiepanow, Zasuchin, Jengibaria'll i 
Szczerbakow, Tiszyn, Jegorow oraz 
mistrz wagi ciężkiej, mlody Szoci­
kas, dwukrotny pogromca znan.ego 
w Polsce Karolewa, zakwalifikowali 
się do pólfir.o.łu. · 

Trenerzy radzieccy obserwując 
swoich wychowanków w ringu w 
dość ciekawy sposób zagrzewają ich 
do walki. Slych.ać głos: „rabotaj ... w 
ugoł". C'9 w prze„ośnym tłumacze­
niu ozna. ~za: „pedź go rogu, pra­
cuj". I chlopctJ pracują. 

* • * 
Do p ekne1 kolekdi depesz rrratu­

lacyjnych. ja.kie otrzymują zciu,odni­
cv i Sztam za wspaniale wyniki uzy 
skiwrme na X Mistrzostwa.eh Europy , 
doszla wczoraj jeszcze jedna.. a to z 
zat:tra.nicy. • 

Prwslala jq zaloga pol~kiego stat­
ku „Hel", stojącego obecnie fl4 re­
dzie w porcie Sunderland w Anglii. 

Dzielne polskie wilki morskie ty­
czq naszym JJieściar:wm dalszych nie 
mniej wsvanialych ZW'l/cięstw i zdo­
IJ"µdn. m9żliwie noiwiekszej ilości ty­
tulów mistrzów Europy. 

K. ROZMYSLOWICZ 
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